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Dnia 20 Sierp: (1 Wrzei : )  r.  b.  Bada Ad
ministracyjna mianowała:  PP.  Wal :  P a w łó w  
skiego , Zastępcę Podsędka pow: Radzyń:,  -Za
stępcą Sędziego prezyd: w Sądzie poli: poprą: 
Wydz: Lubelskiego; Jana M ugler, Zastępcę Pod- 
sgdka Sądu pok: pow:Żelechów:,  Zastępcą Pi
sarza Sądu krymi:  guber:  Lube!:  i Podlaskiej.
— Kollegjum Kościelne Gminy E w a n g ie lic k ie j  
W a rsza w sk ie j N. A. W. ,  uprzedza niniejszem 
szanownych członków tejże gminy,  iż w Nie
dzielę przyszłą,  to iest d. 17go b. ny o godz: 
*2 tej wpołud:  po zwykłem Nabożeństwie,  od
będzie się uroczystość poświęcenia Szpitalu E- 
wangiclickiego w lokalu tego/. Szpitalu przy 
ulicy Karmel i ckiej .—  Onegdaj odby ł  się ślub 
ma łżeńsk i ,  z Pruss p rzyby łego W.  Berg  pra- 
ktykuiącego Doktora med: i chir:, zPann ą  Ju 
styną Sa linger, córką Bankiera tute jszego.—  
Nauczyciel maiąr.y upoważnienie od W ła dz y  
szkolnej do utrzymywania na pensji uczniów 
Uczęszęzaiących do Gimnazjum Guber:  Warsz: ,  
ma zaszczyt uwiadomić, iż może icszcze p rzy-  
iąć k ilku uczniów dla skompletowania pewnej 
liczby pensjonarzy.  Oprócz ścisłego dozoru i 
kor repetycj i  w przedmiotach klassycznych,  u- 
czmowie mieć będą wprawę wmówieniu ięzy- 
kami : rossyjski/n , fra.ncu.zkim  i niem ieckim . 
Wiadomość bliższa na tejże pensji  na przeciw 
Gimnazjum Guber:  w pałacu Krasińskich w pa
wilonie po prawej stronie na 2giem piątrze.
—  (Ar.  na.)  W d. 26 z. m. krewni  i przyiacie.  
le odprowadzili  na miejsce wiecznego spoczyn
k u  zwłoki  ś. p. Leonidy W ie /ck ie j, w kwiecie 
wieku,  bo w 18ej wiośnie życia zgasłej,  h e .  
oni do! nie chełpi ł aś  się za życia z swoich umie
jętności,  wiele przymiotów przez skromność 
chciałaś mieć ukrytemi,  niech i ta część two- 
iej cnoty,  odbierze hołd zasłużony. Córko cnot 
wszystkich! w chwili kiedy mi łym dowcipem i

p ięknemi  wiadomościami, uprzyiemniałpś n a 
sze towarzystwa, nasze zabawy, w tejże chwili 
musiemy sobie przesyłać okrutny wyrok nie- 
zbłaganej  śmierci.  Jmie twoie teraz ze ł zami  
a na zawsze ze czcią wspominać będziemy,  o 
iakże smutno iak boleśnie będzie poglądać na 
niezaięte przez ciebie miejsce,  iak żałośnie 
będzie wspomnieć,  że ciebie nam niedostaie.  
Luby cieniu! Widziemy icszcze twój wzrok 
p e ł en  uięcia słodyczy,  który ożywiał  przed 
chwilą konaiące powieki,  poglądałoś żałośnie 
na Wuia i Ciotkę,  którzy nieobecnych Rodzi
ców w Warszawie z całą troskliwością i po
święceniem zastępowali ;  ale powracałaś Jrn 
wdzięczny uśmiech do ostatniej życia chwili, 
porzucałaś nas bez trwogi,  i z uśmiechem na u- 
slach złożonym przeniosłaś ducha co cię oży
wiał ,  na łono swoiego Stwórcy.  Tak żyłaś 
na tym świecić, żo niepotrzebuiesz naszych 
pochwał,  ale my wznosiemy się sercem i m y 
ślą za Tobą,  abyś przy.bieraiąc nasze modły' ,  
wstawiła się wraz zswoiemi przed Tron NAJ
W Y Ż S Z E G O ,  niech czysta wiara i cnota iaka 
ożywiała twoią niewinną duszę wstąpi i w se r
ca nasze i nas Twoim torem prowadzi.  L. S. 
—  W ys zed ł  świeżo z pod prasy M a zu r  nowy 
na fortepjan,  dedykowany J W .  Jenerałowej  
Lejt:  da Fence. (Fanshawe),  i skomponowany 
( sur  le mot i f  de la derniere Valse favorite,  
nomme:  derniere Pens de de C .M.  de W eb er )  
przez B arona  M lfonsa  de K o p p ij. Sprzedaie 
się w składzie Sennewalda przy ulicy Miodo
wej. Cena exemplarza na papierze cienkim po 
złp.  2, na papierze zaś mniej p ięknym będzie 
można nabyć za dni kilka,  exemp: po złp.  1 
gr .  1 5 . —  Wczoraj  w teatrze Rozmaitości p r zy 
wołani :  po R o ztrzep a n ym , JPP  .J a s iń sk i, S zy -  
manoxvski i P a n czyko w ski; a po M lecznej S io 
strze ', JPanna D aszkpęw icz  i JP.  Z ó łko to sk i.



Z ł - o m z y .—  D.  22 Sie: (3 W rz e : )  iako wro -  
cznicę Koronac j i  N N.  P A Ń S T W A ,  Urzędnicy  
cywilni  i wszelkie  W ł a d z e  zebra l i  się do J W .
D y s s y m o n lla  J e ne r a ł a -m a io ra  wojsk Cesar :  i 
Kawa ler a  wielu orderów,  udali  się do kośc io ła  
dla z ł ożen i a  mo d ł ów  Najwyższemu,  po w y s ł u 
chaniu  Mszy zaproszeni  Urzędn i cy  do tegoż 
J W .  J e n e r a ł a ,  spe łn i l i  toasty zdrowia  szczę
śl iwie narn panu iącego  M O N A R C H Y .

Z e  L w o w a .—  Na rok  szkolny 1837/8,  o- 
b r a n y  R ek to r e m  tu t ej szego un iwer sy t e tu  JX.  
Marc in  kawa le r  R a rw iA sk i, dok to r  i w ys łużo 
n y  prof essor  teologji* proboszcz me t ropo l i t a l 
nej  lwowskiej  k a p i t u ł y  6b: gr: ,  wikar j usz  i e n e -  
r.alny,  c z łonek  wydzi a łu  Stanów Gal icy j sk ich .  
—  W  D zie n n i/,u  O des A im  c zy t a my :  że JParr  
Kar.ol L ip iń s k i  o d eg ra ł  w Odessie koncer t ,  k t ó 
r y m  zachwyceni  zostali  zg romadzen i  s łuchacze.

F r a n c ja .-— Xiążę O r l eańsk i  31 z. m.  wr ó 
c i ł  z P a r y ż a  do L ą p ie u . —  Poseł  CesartrRoss: ;  
H ra b i a  P a le ń  po powrocie  z K a r lsb a d u , m i a ł  
pos łuchan i e  u Króla .  —  Zapewniaią ,  źe rozkaz  
rozwiązani a  izby deputowa:  nie nastąpi  p rzed
P a ź d z i e r n i k i e m . —  P o se ł  angiel :  L o rd  G ran-  
w il  zna jdu ie  się u wód mo r sk i ch  w D je p , —  Ga- 
l e r j a  obrazów w P Fersalu  mimo z ł e j  po ry ,  śc i ą
ga i ed nak  mnós two gości .  Muzeum narodowe 
ieszcze n ie  zupe łn i e  ies t  ukończone ;  Safhny w 
k tó r y c h  maią być  wystawione obrazy  bitw z 
czasów rzeczypospoll tej* bitw mor sk i ch  i k r z y 
żacki ch ,  ieszcze n ie  s.-j o twar te .  Malowaniem,  
po r t r e tó w  h is t orycznych  o d : r.  1790 aż, do n a 
szych dni ,  z ajmuie  się wielu a r s t y s t ó w .—  S i 
ł a  A c h m e ta  Beia  o ko ł o  K o n s ta n ly n y , ma wy
nosić 15 ,000  w o j s k a . —  Kapudanowi  Baszy mia 
ł o  się udać  zab rać  wojsko w T rip o lis  i zawi
nąć  do T u n e lu  ; a za t em i s t o t n i e b y w y p rz e d z i ł  
A dm i r a ł ó w  G il/lo a  i L a la n d .  —  Obóz w K ą p ie  A 
mieści  20 ,000  wojska* połowa onego  iest" r oz— 

ł ł o ż on ą  tuż p r zy  lesie,  a d ruga  nad br zegi em:  
O a zy . Namiotów ma 600,  wszystkie  z p łó tn a  
śn i eżnej  białości  z 3 kolorowemi  cho rągwiami '  
na  szczytach.  Z g ra b n e  mark i e t ank i  noszą pewny

rodzaj  uni formu,  k tó r y  im Pu łkown icy  w ł a 
snym kosz t em s p r a w i l i .—  P ła s ko rzeźb y  D a w i
d a  na Panteonie ,  nie są chwalone iako dz i e 
ł a  mi st rzowskie  Prr.eds'aw iaią co na s t ępu ie :  
W  ś rodku g łównego  pola wznosi się ma i e s t a -  
tyczna postać F rancj i  na o ł ta rzu ,  rozdaiąn w ień
ce laurowe swoim wielk im mężom,  a to we
d ł u g  god ł a  tego gmachu: :  , ,W i e l k i m  mężom,- 
wdzięczna o jczyzna . “  Po prawej  s t ronie  umie 
szczeni są cywilni ,  a po lewej wojskowi.  Szc- 
r e g  tych  wie lk i ch  ludzi zaczyna się od roku 
1 760,  to iest od L u d  w i ła  /  , za k tó r ego  pa
nowania, ,  zabudowanie  zostało rozpoczęte.  Mię 
dzy. niemi  widać F en e lo n a , l \ l  a leh e rb a , J J ira -  
boT K a rn o /a , la fa ic . la ,  3 1 a n u ę /a , K id jc g j ',  
D a w i d a N a p o l e o n a ,  P I'o ltera , Pus.su. W k ą 
tach szczytu s toią m łodz i  ludzie pog rążeni  w 
zadumaniu .  U stóp F ranc j i  kreś l i  his tor ja  imio
na tych wielkich ludzi,  a inne bóstwo rozdziela 
im  l aury ,  Pole  na k ló r em wyry t e  są p ł a s k o 
r zeźby  iest 3 g rani as to  i ma 484 slóp d ługości  
a 19 wysokości ,  Uważaią f i gury  za zbyt  zimne,  
n i ena tur a lne ,  a całość o wicie iest niższą od 
r zeźb  na b ramie  t r y u m f a l n e j , —  Towarzys two  
żeglugi  parowej  przewozowej  m iędzy  H aw rern  
a H a m b u rg iem  k aza ło  wybudować  nowy s t a
tek pa rowy,  ma i ący  przechodzi ć w piękności  
wszelkie  dotychczasowe.  S i ł a  iego wyrównywa 
sile 200 koni  i d rogę  odbywać  będzie  w p r ze 
ciągu 48 godzin.

A n g / j a .  W  Londyn i e  ma się zawiązać t o 
warzystwo zamierza iące  pol epszyć  stan ludów 
odwiecznych  w kraiacł i  zamor skich .  W  tym ce
lu t ym t  czasem wysłani  będą  Mis s jonarze  do 
pó łnocne j  i po łudn iowe j  Ame ryk i ,  do Af ryk i ,  
Ausl r al j i  i t. dl ,  d la  p r zekonan ia  się o t e r aźn i e j 
szym s t a n i c  t ych krniów,  o ich położen iu  ieo- 
graflcznem* obyczajach* zwyczsiach i wewnę-1 
t r znych  u r z ąd z en i a ch .—  Marg rab i a  A la n r ik a r d  
m a - o b j ą ć  posels two w-Pet er sbu rgu  - po Lordzie  
D u r h a m .

P T ło eh y .—  O D o n  iIPichale opowiada i ą :  że 
prze ieżdża i ąc  p r zez  i edną  z ul ic R z y m u ,  ujrzał-
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tł  um ludzi w oddaleniu od chorego zostaiącego 
b f- z pomocy.  Sain prze to wysi ad ł  z powozu,  u- 
niicścił  tam/,o owego nieszczęśl iwego,  odwiózł  
do najb l iższego szpi talu,  i p ierwej  się nie od 
dal i ł ,  póki n ie  wy ied na ł  zupe łn e j  t r o sk l iwo
ści o cho rego i n ie  z ł o ży ł  wszystkich kosziów 

tąd pochodzących.  —  W  stolicy Papiezki e j ,  t u 
dzież w L iworno  i innych  miastach,  nie ustaie 
cholera;  zaś w Neapolu  i Palermo iuż r zadko  
się zj a w i a .

H l s z p a n j a . —  Jn f an t  JOUtn S e b a s ł ja n  znaj-  
duie się w L ecc 'a  z konni cą  D on K a ro la .  —  
K a s lo r  ob sadz i ł  3ma hatal jonarni  dol inę K ar-  
rąnza-. —  U rb is lo n d o  s ł uszn ie  oburzony ,  ś e  
s t rzelano n a  iego pa r l a men ta r z y ,  o d da ł  miasto 
S. Zea.it ' i i  las .4badttssas  na ł u p  żo ł n i e r zom 
i część mieszkańców kaza ł  w pień wyciąć.  T y l 
ko warownia ieszeze iest  b ron iona  przez  140 
ludzi ,  k tó r zy  nap róźno  chciel i  kapi t ulować.  
G łówna  kwa tera  Barona cl* Me.er by ł a  22go z. 
w M a u resa .  —  Wiadomość  o zajściu rozruchów 
w Jruii'C n ie  po tw ie rdz i ł a  się.

N iem cy .-r -  Xżę  E s te r h a z y  wróci  do L o n d y 
nu ,  gdy tamże nowy Pa r l ame n t  będz ie  o two
r zony  D yp lom a t yk  ten ieszczc p f zez  k i l ka  la t  
zamyś la  poświęcać się p racy w poselstwie.  —  
Do Trate- tn inde  z awiną ł  Rossyjski  o k r ę t  wo
jenny ,  k tó ry  ma być  przeznaczony Xżnę  O ra-  
n j i  przewieść  do Pe te r sbu rga .  —  3go b. m.  
p r j e i e ż d ż a ł  przez  Manhej in  P an  O dilo  ł ia r ro .

T u rc ja .  —  Cel  ż eg lugi  K a p u d a n a  Baszy 
nie iest  iuż tajny.  Por ta  u rzędown ie  og ło s i ł a ,  
że zwiedzi ze swoią f l otyl lą  k i l k a  w y s p - a r c h i 
pel agu  dla lepszego uorgani zowania n i ek tó rych  
gałęz i  zarządu,  a pol em uda się do T r ip o l is  
r ówn ież  dla zdz ia łania  r ozmai tych  ulepszeń.  P o 
d ró ż  iego t y lko  t rwać będzie przez 2 mies iące.  
-—  Rząd za jmu ie  się obecnie  doprowadzen i em 
do sku tku  su ł t ań sk i ego  f i rmanu ,  nakazui ącego 
pob ó r  1 ,500  G re k ó w  do m ar y na rk i .  J e d y n a 
cy wolni są od spisu,  a r ekruc i  muszą  mieć lat  
18 do 25 i być zdrowotni .  Czas s ł użby t rwa 
t y l k o  lat 5, wy łączaiąc  i ednak tych,  k tór zy  p r z ed

iego u p ł y w e m  dojdą  s topnia  of icera.  Spodz i e
wającym się awansu,  wolno i nadal  pozostać w 
s łużb ie .  W  razie gdy by  G re c y  nie byl i  w s t a 
nie dost arczyć  t aką  l iczbę r ek r u tó w ,  d o p e ł n i  
się reszta kalo l icki emi  Ormianami .  W o j s ko  
ch rzescjanski e co do żołdu  i awansów, z u p e ł 
n ie  będą  równe z t u r e c k i e m i . —  S a r im  E f end i  
w tych dn iach  m i a ł  wyiechać do L o n d y n u . —  
I l c s z y d  Bej wróci do S ta m b u łu  w po łowie  p r z y 
sz ł ego  mies i ąca .  C i a ło  dy p loma tyczne  n i ec i er 
p l iwie go oczekuie ,  powszechnie  a lbowiem uwa
żany iest  za cz łowieka z t a l entom,  i każdy woli 
z  n im v-'cjsc w spr awy dyp loma tyczne.  —  F r e 
gata,  1 b ry g  i S  pomniejsze statki ,  p r zeznaczo 
ne  sa n;i wyprawę  przeciw Kor sa rzom —  Za
raza  w S ta m b u le  t rwa ciągle,  mianowicie na 
przedri i iesciach zamie szka łych  pr zez  cli rześcjanj 
ale za to w m ir nie  zupe łn i e  ustała .

R o z m a i to ś c i .—  Nie i ak i  P. P o h l  z Kiolle gna r -  
du pod Kopenhagą ,  wynal az ł  machinę ,  za p o 
mocą k tór e j  ko ł a  m ł y ń s k i e ,  k tó r y ch  dwa ko 
n ie  obracać nie mog ły ,  te r az  li s i ł ą  i ednego  
cz łowieka  ł a tw o  poruszane być  mogą.  Po n i e 
waż machina  ta nie ies t  d roga ,  może więc po 
wszechnie  z wie lk im poży tk i em  być używaną .  
—  W  i ednej  iaskin i  gór  K um ber l and j i  w p a ń 
stwach Zjednoczo:  znaleziono znowu zu pe łn i e  
w kamień  zamienione zwłok i  2ch ludzi  i d u 
żego psa. Byl i to zapewne m y ś l i w c y .—  P u ł 
kownik  Thom son  w Jr l and j i ,  kop iąc s tudnię ,  
zna laz ł  / I  s tóp g ł ę b o k o  pod powierzchni ą z ie 
m i ,  duży  sk l ep  m u r o w a n y ,  do k tó rego  d ł u 
gi murowany  w iód ł  kory tarz,  a w nim k a m i e n 
ną  t r u n nę  z nabal samowanemi  zwłokami  n i e 
wiasty,  maiącej  12 stóp 11 calów wielkości .  
C i a ł o  obwinię t e  by ło  w wie lką  skó rę  zwie r zę 
cą,  smo łą  czyli mazią  nasmarowaną  i zostanie 
w sp i r y t u s i e  w dub l i ń sk i e m muzeum zachowa
ne.  Na palcu mi a ł a  p ie r śc ień  ze znakami :  
X X X O X O O O ,  i t eż  same c ha rak t e ry  znalez io
no t akże  na wewnę t r zne j  części wieka.  —  
W hotelu R o ts z y /d a  w Paryżu,  w yk ł ada ne  są 
ściany od samej  pod ło g i  aż do g zy m s u  Iiściami
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zło  temi.  C t r zymuią ,  ze poz ł ac an i eka żdy  cli d rzwi  
sa lonowych ok o ło  100,  ak a ż d e g o  k r z e s ł a  o ko 
ł o  50 gwineów ko sz t u j e .—  Pewien kupi ec  za
r z u c i ł  hande l  i odd-ał c a ł y  swoj ma i a t ek  w rę-  
ce 2cb córek,  k tó r e  ko rzys tn i e  poszły za mąż.  
Ojc iec  sobi e n ic  więcej  nie zas t rzegł ,  i ak t y l 
ko  p r awo  p rzebywan ia  aż do śmie r c i ,  po p ó ł  
roku  u każdej .  Kiui  u p ł y n ą ł  rok  pierwszy,  po 
s t r z eg ł  poczciwy starzep,  ze dla obu córek  s t a ł  
*ie wie lk im ciężarem;  sp r z y k r z y ło  się iednej  
iak drug ie j  ka rmić  da rmo  s t arego ojca.  U d a ł  
więc,  iak g dy b y  tego nie pos t r zeg ł ,  i n a i ą ł  
d la  s iebie  osobno pomieszkani e ;  poczem opo
wiedziawszy uczciwemu przyj ac ie lowi  smutne  
swe po łożeni e ,  p ro s i ł  go, aby mu na k i l ka  g o 
dz in  poży czy ł  10 ,000 z ło tych .  P rzy iac i e l ,  u- 
mówiwszy się z n im,  za l i c zy ł  mu chętni e k w o 
tę.  Nazaiut rz  z ap ros i ł  kup iec  na obiad do s i e
b i e  obie córki ,  wraz z,ich mężami .  Po sk o ń 
czonym obiedzi e p rzybywa  do n iego p r zy j a 
ciel  z wie lką  skwapl iwością  p rosząc  go, czy- 
l i b y  mu nie m ó g ł  wygodzie  w gwał towne j  po 
t r z ebi e  pożyczeni em 10,000  z łotych .  Sta r zec 
sk ł an i a  się chętnie do iego prośby,  z apewn ia 
jąc,  źe run nawet  więcej pożyczyć  może,  ie- 
żeli  tego po tr zeba  będzie;  idzie do poboczne
go pokoiu i wynosi żądaną kwotę.  C ó rk i  p o 
s t r zeg ł s zy ,  że ojciec ieszcze tak dużo ma p i e 
niędzy,  zmi en i ł y  nagle  swe pos t ępowanie  i nie 
dozwo l i ł y ,  aby d łuże j  zos tawał  w na i ę t ym  do 
mu ;  ub i eg a ł y  się obie,  iak mu dogodzić ,  i 
k ażda  chcia ła  być  p ierwszą w p i e l ęgnowaniu 
ukochanego  ojca,  tak,  iż c i ężkie  b y ło  zm ar 
twienie ,  gdy  t ylko ieden dzień d łuże j  u iednej  
n iż  u d rug i e j  zabawił .  W tern przy  ieinnern po 
łoż en i u  p r z e ż y ł  ojciec ieszcze la t  ki jka.  Po 
i egośmie r c i ,  g d y c ó r k i  o tworzy ły  ku fe r  i zna 
l a z ły  go p ró żn y m , - z acz ę ł y  iedna d ru g ę  t a r 
gać  zar włosy ,  ponieważ iedna u l eżymy wała,  
ż e  d ruga,  w k tó r e j  domu ojciec zszedł  ze świa- 
ta,  p ien i ądze  sk r a d ł a ,  b y ło b y  nawe t  do w ię k 
szych p r zysz ło  za ta rgów,  gdy by  się nie b y ł  
zna laz ł  l ist ,  w k tó r y m  ojciec o d k r y ł  có rkom

swój pods t ęp  z upomnien i em,  aby na starość 
n igdy  nie dawa ły  w r ęce  dziec iom cał ego  s z u -  
iego ma ią lku ,  doda i ąc :  „ A b y  się wam tak,  i ak  
mn ie  nie powiodło.  Zos tawałem na ł a s c e  mo
ich córek,  i b y ł b y m  na tej ł as ce  może u m a r ł  z 
g łodu ,  g d y b y m  was nadzie ią  odziedziczenia  wiel 
k i e go  mają tku  szczodremi  n ie  b y ł  uczyn i ł . “ __
Pewna kobi e t a  w Be r l i n i e ,  z haftu s ię u t r zy m u 
jąca,  r ozw inę ł a  papier ,  na  k tó r y m  by ł a  obwi 
n ięta  bawe łna .  B y ł a  to odda r l a  cząs tka gaze-  
t y ,  a na niej  s t a ł o  do niej  wezwanie,  aby z po 
wodu śmier c i  da l ek iego  k r ewnego  w Batawji ,  
zg ło s i ł a  się do ba nk i e r a  w Ams te rdamie ,  dla o- 
d e b ra n i ł  spad ł ego  na n ią  bogat ego  dziedzictwa.  
—  M e d y c y n a  w S y a m ie , nie na bardzo  wyso
k im  stoi stopniu.  Jeź l i  kto zachoruje ,  każe  so
b ie  na jp r zód  wydep tać  dob rze  ca ł e  c iało ,  a po 
l em zażywa l ekar s two,  spo rządzone  p o d łu g  r e 
cepty ,  na los szczęścia / . śród mnóstwa r e cep t  wy- 
c iągnionej .  (R.  L . ) —  Rodzaj  donies ień ang i e l 
ski ch nazwany  p u f  przechodzi  iuż do gazet  
f r ancuzki ch;  p rzy toczymy  nas t ępujące  próbk i :  
1) Szczególne  zjawisko natury  wczoraj  da ło  się 
spost rzedz.  Rój  czarnych  motylów nagle  wzb i ł  
się z pod  a r k a d y  P o r t- f lo jd l ,  po od by c iu  da l e 
k i ego  p r ze lo tu ,  spuści ł  się na dachu kawiarni  
z w y c ię s tw a  p rzy  ulicy Rycer sk ie j ,  gdzie  dostać 
można w y śm ie n ity c h  lo d ó w  i  sm a czn ych  ś n ia 
d a ń . “  Zwracamy  na to uwagę lubowników na
tu r y .  2)  Nasza wielka,  n iepo równana ak to r ka  
Panna M a r s  wczoi-aj wieczorem p rzy p ad k i em ,  
zaięta czytaniem,  zapa l i ła  f i ranki  swoiego ł ó ż 
ka:^ „Szczęśc i em meb le  ie; b y ł y  z d ę teg o  la 
nego  Łelaza , z f ab ryk i  Braci  G a n d ille  przy  u- 
l icy l lc llę fo r d .  Bez  t ego okol iczność ta pocią
g n ę ł a b y  za sobą na jop ł akańsze  s k u t k i . “  ( W y 
padek  ten rozmai  tętni sposobami bywa  t e r az  
używany przez wszystkich kuiących donies ieni a) .  
3)  Nasza wzniosła n i ep rzewyższona  Ar tys tka  
Panna  M a rs , czytaiąc w ł ó ż k u :  ,, nowy romans 
pod t y t u ł e m  P a u l , wysz ły  u I ł ippol i fa  S a w eręr 
p r zy pa d k i e m  zapa l j ła  f i ranki ;  w yr a ź n y  d r u k  
dz i e ł a  w niczctn nie o s ł ab i ł  iej  wzroku,  p r ze -
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to dość r yc h ł o  post r zeg ł a  ogień ,  niin się ic3zczc 
Rozszerzył ' .44 i )  Nasza wyższa Ar ty s tka  Panna 
M a r  •s wczoraj  wieczorem: , ,p rzy  świet le 2ch n o '  
,4’o p a te n t o w a n y c h  św iec  (po 2 f r .  fant ,  p r zy  
ulicy ftys-zelje), zaięta c zytaniem,  po obaleniu 
lichtarza,  zapa l i ła  koniec  f i r anek  z n a d  ł óżka;  
P łomieni e  natychmias t  zostały ugaszone;  p r z ek o 
nano się ile te świece są ko rzys tne ,gdy  ż lubo iedna 
Kilka mi nu t  le ża ła  na zielonej ,  i edwahnej  ino- 
Rowej ko łd r ze ,  j ednak  wcale p lamy  nie zostawi
ł a , 44—  F ran cu z  wynalaz ł ,  że odwar  z ugotowanych 
liści z leszczyny ma być  bardzo sku t eczny  na 
ochroni enie  kon i  od ukąszeni a  much,  gdy  się 
t ym p ł y n e m  2 razy dzienni e kon ia  o b m y w a . —  
Wieśn i ak  n ieda leko  Lo ndynu  doświadczy ł ,  że 
ntocny d e k o k t  z c i emie r zycy z pomyś lnym s k u 
tki em może być  uż ywany  na wygub ien ie  l i 
szek.  W ieczorem de ko k t e m  ty m  posmarowa ł  
drzewa,  a nazaiut rz  zna l az ło  się mnóstwo tych 
owadów n ieżywych.  —  W i r tu o z  G u z ik ó w  l i z . m .  
dawał  konce r t  w A k w i z g r a n i e , Rossyjscy śp i e 
wacy M a t w e i c z  towarzyszyl i  mu na t ym  k o n 
ce r c i e .—  U g o  z. m. z da r z y ł  się smu tny  p r z y 
padek  na D u n a i n  n iedal eko H uko w a r .  F r a n 
ciszek J r w i c z , wy robn ik  wieczorem wprzódy 
*e swerni 2ma  do ros ł emi  synami  o d p ł y n ą ł  
c zó łnem do P a l a n k i  c e l em zabrani a z t amtąd  
zapasu żyta .  W  nocy napotka l i  na s t a tek  p a 
rowy  p ł y n ą c y  z p rzec iwnego  k i e r u n k u ,  a że 
t en  ich og a rn ą ł ,  p r ze t o  tego nie spost rzegl i .  
K o ł o  maszyny zapewne  po rw a ło  czó łno,  a ich 
ciała  nazaiut rz  wydoby te  świadczy ły  iak o k ro 
pne j  u legl i  śmierc i .

W  dniach 1/13, 3/15, S/20, 15/27 z. m. odbyły  się 
fi lamin y w 6ciu Szkołach R zem ieś ln icza  N ied z ie l
nych  Warszawskich w obee Członków Uady W y 
chowania Publ i : ,  Dyrektora  Gimnazjum Guber: ,  De
legowanych z Urzędu Municyp:  i Starszych Cechów 
Uze mieślniczyeh.  Niżej  wymienieni  Tenni na t orowi ć  
rozmai tych P^zemiosł ot rzymal i  Nagrody w książ
kach i Pochwały za postęp w naukach i dobre spra
c ow an i e  się, oraz regularne uczęszczanie t ak  do 
Szkoł y iako i do Kościoła.  Między nagrodzone* 
mi  w oddziale 4 t ym? najwyższym nowo otworzo

nym,  znnjduie się t c i h  Czeladników,  k t órzy  pot  zu • 
ci wszy dawny przesad,  korzystając z dobrodziejs twa 
l lządu,  używal i  z wielką korzyścią czasu wolnego 
na dalsze kształcenie sic w naukach.  Z tych l wsz y  
Schnejder  J a n  Czeladnik Professj i  Brązowniczej  o- 
t r zy ma ł  w nagrodę llejscejg wartości  120 złp. ,  2gi 
f V  ilanowslci J a k ó b  Czeladnik Professji  Szewckiej  
o t r zymał  publ iczną pochwałę.  —  I. W  szkole Rze- 
mieślniezo-Niedzielnej  w lokalu S z k oł y  Obwodowej  
p r zy  ulicy Królewskiej  w d. 1/13 z. m. ODDZIAŁ lszy.  
N a g r o d y : Zakrzewski  Wi k t o r  Ter m:  prof:  Kiawiec:y 
Zel tmann Karol  T.  p. Bednarskiej .  P ochw ało:  Sa 
mel  J a n  i Goller J e r zy  Szewckiej ,  Stebnowski  Jan  
Powroźniczej ,  Winni ck i  Mat:  Krawieckiej ,  Dąbrow
ski  Waw: z fabryki  J ns t r u: ,  Makowiecki  Aug: Ś l u 
sarskiej,  T y ch n er  Pio t r  Brązo: ,  Taszewski  Sta: S t o 
l ar sk ie j .—  ODDZ IAŁ  l ig i .  N a g ro d y :  Wiśniewski  
Lud:  Brązowniczej .  P o c h w a ł y Gliński  Alex: S t o 
larskiej ,  Kowalski  W’oj: tejże,  Kowalski  Paw: tejże,  
Schul tz Fel ix tejże,  Sf rempel  Adolf Młynar : ,  G r u 
dziński  V\oj: Szewcki e j . —  ODDZ IAŁ  3ci. N a g ro 
d y  : Furmankiewi cz  Jan Kołodziej : ,  Kusek Jak:  K o
walskiej .  P o c h w a ły : I legner  Anto:  Stolar: ,  Milaty 
Adam Krawie: ,  Ghołowac Józ:  Guzikar : ,  Budziński  
Alf: Siodlar: ,  Kiefer Hen:  T o k  ar:, Mal iszewski  Xaw? 
Krawie: ,  Pichler  Adolf tej&e, Steimetz Ma r t in  M ł y 
narskiej ,  Dobrzycki  Xa‘w: Krawiecf,  Hermann Jan  
Stolar : ,  Zatwardowicz Alex: Jnt rol ig: ,  Małachowski  
P i ot r  Slusar:,- Kamiński  Fran:  tejże,  He rman n Józef  
Stolarskie j .—  II. W szkole Uzemie:-Niedżiel :  w l o 
kalu S z ko ł y  Elem: Rząd:  p r zy  ulifty Leszno d. 3 /15 
z. m. N a g ro d y  : Wójc i kowski  J a n  Stolarskiej .  P o 
c h w a ły : Wr ób l ews ki  Kon: Stolar: ,  Czudy J an  D y
marskiej ,  Hal we Jan Stelina:,  Pieniążek Mac: Szew
ckiej ,  Chwastek J ó i :  tejże,  F l in t  Woj :  Stelina:,  G o
łębiewski  Mar: Szewckiej ,  Wi tk ows ki  Ant: Jut ro: .  —  
III.  W Szkol e  Rzemieślniczo-Niedzielnej  w lokalu 
S z k o ł y  Element :  Rząd:  na Pradze d. Ś f \5  z- m. N a 
g ro d y  : Orzeehovvski Konst:  Szewckiej.  P o c h w a ły . 
Modrzeiewski  Koch Kowalskiej ,  Stoćzkiewicż And: 
Szewckiej ,  Stroczkiewicz To m:  Szewc:,  Helwich Kar: 
Kowalskiej ,  Żół tek  Ł u k :  Szeweki«j .—: IV. W  S z k o 
le Pizeinieśl: Niedziel:  w lokala Gimnazjum pr zy  u- 
l icy Leszno d. 8 /20 z. m* ODDZI AŁ I. N a g ro d y :  
Kozi  arżewski  Toin:  Szewc:,  Lipski  Lud: Stelmach: ,  
Szynklewicz  Wawrz:  Rymarskiej .  P o c h w a ły : Gola- 
nowski  J a n  Stolarskiej ,  Buczyński  Win:  Zduńskie ' ,  
Ńłe.wiatówski Fran:  Stolar: ,  Cirbasiewicz Mae: Szewc j 
St rachociński  Józ;  Krawiec: ,  Nowosielski  Aug: Brą
zowniczej ,  Muszyński  Łu k:  Szewc-, Gitler To ma s z  
Grzebieniar: ,  Pieniążek Sżym: Stolars: ,  Czapiewski  
Albin Zduńskiej .  ODDZI AŁ II. N a g ro d y :  Dybo-
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wslti And: Stolar: ,  Ziel inski  F r an :  Krawiec:  Dnbefko 
Adolf  Brązown:.  P o ch w a ły :  Ste iner t  Kar: Siodlars: ,  
Les iecki  Jul :  Mydlarskiej ,  T ur ko ws ki  Józ:  Slusar: ,  
Mal inowski  Józ :  Stolar: ,  Kiedrzyński  Józ:  Kotlars:,  
Mi lewski  And: Zduńs: ,  Dąbrowski  Ja n  Cyrul ickiej ,  
Dąbrowski  Edw: Stein a h:, Miedziński  Ant:  Szewc:,  
Knabe Fryde:  Garbar : ,  Głowacki  Józ:  Kot larskiej .  
ODDZIAJj  I i i .  N a g ro d y .  Nowicki  Iioin: Siodlars: ,  
Mitrewicz J a n  P i l n i k : ,  Kal inowski  Mich: Zegarin:.  
P o ch w a ły  : Zió ł kowski  Lud: Szewc: ,  Wójcicki  Józ.'  
Kot lar : ,  Czaczkowski  J ó z e f  Kot lar : ,  Orzechowski  
Teof:  Stolar: ,  T ur o ws k i  Ja n  Sfodlar:., Sosii iski  S:ta: 
Br ązo wn ; ,  Wierzbieniec  Mich: Kowal : ,  Małczeński  
Jul :  Kowal:,  Kuba.cki Woje:  Złotnickiej ,  Dąbrowski  
T o m :  Płócienni : ,  Braun Alexan: Siodlar: ,  Kł opocki  
Sta: Stolar: ,  Batorski  Lud:  Brązów:.  ODDZIAK IV. 
N a g ro d y :  Rejtnann Zyg: Złotnic:  dzieło wartości  48 
z łp . ,  Świniarski  Mich: Złotu.ic:, P i ku l sk i  And: K r a 
wiec:.  P o c h w a ły : Mi lewski  Stan: 'Stolar: ,  Wi tkows ki  
Kaiet: Zduii:,  Sr oczyński  Józ :  Mosięfcn:, Gumowski  
Kar:  Stolars: ,  Polz Wilh:  Stelmach:  , Głowacki  Ja n  
Stolar: ,  Stat t ler  Hen: Mosięfniczej .—  V. W Szkole  
Rzemiest :  Niedziel: w lokalu Sz ko ły  Obvvodo: przy  
ulicy Fr e ta  w d. 15/27 z. m. ODDŻIAJi  1. N a g ro 
d y : Hodek Fra:  Kowal: ,  Mojnowski  Kaiet: Kołodziej : ,  
W  iśniewski  Józ:  Stolorskiej .  P ociura iy: Kwieciński  
Józ :  Bławatniok.iej,  Szafrynk Kar: bławat : ,  Kowalski  
Mar-’, Slusar; .  Juz iaćhowski  Waleń:  Szewc:,  Jmiel sk i  
Józ:  Szewc:,  Opalski  Wawr ż:  Stolar:., Antoszewski  

f  Paw:  Siodlar:  Szymański  Jgn :  Rękawiczn: ,  Mal ino
wski  Fran:  Noźovy: Woźn ićk i  Wal :  Szewc:,  Hornu ng  
J an  Jubi lerskie j ,  Paszkowski  Józe f  Krawieckiej .  — 
ODDZI AE II. N a g ro d y :  Trzeciak  Kazitn: Szewc:,  
Os iński  Franc:  Stolars: ,  Bereda Miko:  Stolars:-  P o 
chwały-' Wo zn i ck i  Symforjai] Fryzerskie j ,  Wójcic
k i  V\ incen:  Ryinars: ,  Pigłasiew icz Fran:  Grzebień: ,  
Ma l ino wsk LBar t ł :  Szklar: ,  Radl iński  Konst:  Kraw: ,  
K ob r z y ń s k i  Andrz: Zduń:,  Dąbrowski  Dom: S l us ar : , 
H or nung  Adam Piekars: ,  F r yd ry c hs  Mieli: Szewc:,  
W ł o d k o w s k i  Leon Stolar: ,  Krajczyńdci  Marcin Bla- 
char: ,  Gaspai^o J óz ef  Krawiec-, Eys ikows ki  Józe f  
Szewc: ,  Pezold Gust:  Krawiec: .  —  ODDZI AE III.  
N a g ro d y :  Roszkowski  Kaie: Stolar: ,  Sierakowski  
Alex: Stolar . ,  Czajkowski  Jan  Brązo: .  P o ch w a ły :  A- 
lex.androwicz Marc: Kowals: ,  Szymański  Hi po:, Grze
bień: ,  Ja kub ows ki  Stani:  Szewc:,  $;zymczakowski  
Teod:  Krawiec: ,  Szy mczakowski  Jg:  Krawiec: ,  Hej- 
n i ger  Ferd:  Zegarmi : ,  Dnrasz / a n  Krawiec:,  Piase
cki  Ja n  Jnt ro l i : ,  Poduszyński  Jgn:  Jn t ro l i : ,  Sz ym
bor sk i  Jgna:  Z ega rmi : . —  VI. W  Szkole  Rzemieśni-  
czo-Niedziel:  w lokalu S z k o ł y  el.ementar: Rządowej  
p r zy  ul icy Podwale d. 15/27 z .m.  N a g r o d y :  Opo-

neclti Anto:  Szewc:,  J anicki  Wojciech Rzezniczej.  • 
P o ch w a ły :  Goszewski  Leonard Szewc:,  G o ts z Y\ i 1 h: 
Młynar : ,  Madanowicz Józ: ,  Giorasiewicz Alexan:,  No* 
yvicki Winc: ,  Michalski  Józ: ,  Kowalski  «Łuk:,f Pie'  
czka Fran:  Mikulski  Konst: ,  Cias towski  Paweł ;  ci 
ostatni  Siniu Tei  minatorowie Professji  Szewckiej.

PRZ YI ECHALl  do W ARS ZAW Y.
Den J e n e r a ł  Lejt: i Kapel J e n e r a ł  z Kozuna;  Kai" 

mieiew J e ne r a ł  z Lublina.

D O N I E S I E N I A .
Z Rozkazu JO.  Głowno - komenderuiąoego Czyn'  

ną^ Ai.tnją Je t fcra ła  Fe l dmarsza ł ka  Xcia Warszaw
sk ie g o  Hrabi  Paszkiewicza Erywań-kiego,  pełniący 
obowiązki  Je ne ra ła  Jntendanta  Armji  4 klassy Po- 
godin niniejszein obwieszcza,  iż na dostawę Prowjan- 
tu dla ‘Wojsk Czynnej  Armji  w Królestwie PołskieiU 
znajdujących się na czas od 1 Stycznia do 1 Paź'  
dziernika 183S roku to iest na 9 mie-ięcy nazna'  
cz; : j się targi  .w'Głównej Polowej  P r o w j a n t s k i ej 
Komtnissj i  Czynnej  Armji w Warszawie  znajdującej 
się. T er mi n y  t argów naznaczone są 10/22 a o- ta'  
t eczne-przybic ie  1S/30 Listopada r. b. Na terminy 
wyżej  wymienione wzywa się życzących do targów 
Z prawneini  kaucjami w3ciej  części podług summy 
l iwerunku a zaś na zabezpieczenie zadatków osobno 
na zasadnie utwierdzonych przez N. PANA w dniu 
I  / / 29  Października r. 1830 pr awideł  o liwerunkvach j 
i dostawach.  Wiadomości  o pot rzebie  • prowjanta  
w każdej  Gubernj i  wraz z warunkfui i  i innemi  p ra- 
•widłami na zasadzie których ma się odbyć dol;*vv3 
pro  w ja n tu widzieć tnoj?na w Głównej  Polowej Pro- 
wjantskiej  Kominissji  codziennie,  wczasi-e iej sessj-h 
War sz awa  30 S i e r p n i a / U  Września  1837 r. P.  o. 
J e n e r a ł  Jn tendanta  Armji  4 klassy P ogodin . Za
rządzający Kancel lai ją >za ro w .

P r z y  ulicy Trębackie j  pod Nr 642, u Gra- 
sowa,  są 3 P O K OI E  do naięeia na l szem piąt rze W 
Ofticynie,  t en Lokal  iest p r óżny ,  zatem ma te do
godność,  ze można  zaraz się wprowadzić,  2 POKO- 
1E z KUCHNIĄ,  są do naięeia od Sgo Michała-r.  b» 

Summa 40,000 złp.  iest  do wypożyczeni** 
natychmiast  na pierwszą hypotekę domfl 
murowanego w Warszawie,  razem l ub  czę
ściowo; pot rzehuiocy raczą się zgłosić sa

mi  wpros t  bez żadnych pośredników i negocjantów 
do Dr ukarni  Kur jera.

Gdy 2 /1 0  Losu »Nr 44,270, sprzedane ieszcze w 1 
klas:  mylnie do bieżącej 3 klassy w miejsce losów
bezpłatnych,  iedua pod nazwiskiem GazamskiegP 
Stanis ława,  a 2ga Goldstocka Jakóba ,  wydane zo'  
stały;  p r ze t o  wzywa się niniejszem wymienione O'
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f o b y> a^y się po wym ianę tych że  lo sów  do Kolie-  
oia nA l osac|j podpinanego z g ło s i ły ,  zastrzeżenie  

y^ekcji iuż nastąpiło .
-Alnin  ̂ honor zawiadom ić  Szanow ną P ub liczn ość  

jyj P° śmierci męża m eg o  Augusta G ra b o w sk ieg o  
^ aMra -profeS'ji Krawieckiej  nadal w tym że samym  
.0lt‘u pod Nr 460, przy ulicy Senatorskiej  prófes-  

tę prowadzić będę,  polecaiąc się ła sk aw ym  wzglę-  
oin Szanownej P ubliczności ,  aby swem zaufaniem  

^''’Zczycać mnie raczy ła ,  zaręczaiąc za dobre i a- 
u*atńe w ykonyw anie  pow ierzonej  mi roboty.

J u lja n n a  G rabow ska'. 
Podaie się do wiadomości, iż Obligacje  cząstko*  

z p o ż y c z k i  150 mil jonow e j z S e r j i  pod Nrami’ 
£*5/63,442;  7 2 0 /7 1 ,9 6 6 ,  878^87,745, 1 ,730 /173 ,000 ,  
S " 2 0 / 2 0 l f9S4, 2 ,1 6 5 /216 ,420  za g in ę ły ,  s to sow nie  
brzeio gdzie  wypadało ,  uczy n io n e  ie-t-zaslrzeżenie,  

c®lu ich unieważnienia .  Gdy zaś w iele  na tein 
Ła,eiy , .  aby tez Obligacje z teuiiz samemr numerami  
lriu&ły być odzyskane,  przeto w zyw a sie posiadaczy rzeczonych  Obligacji cząstkow ych , izby sie z 
j^cini do% Kantoru Banku P o lsk ieg o  zgłorsić chcieli  

ł,> za-': otrzymaią  za nie wynagrodzenie  p o d łu g  kur- 
lub na żądanie w zamian takież  pbligacie  pod  

bi i i emi numerami;
Kto ma (lo ustąpienia KOCZGBUYK. szeroki z 

°rdeklcin, a m ianowic ie  z W alizą  dolną, od spodu  
^Jsuwaną, niech się z g ło s i  n ie z w ło c z n ie  do Biura  

*eceń,
Prawnie zaiele Ruchom ości  iako to: Kanapy, Krze-  

*> 'Łóżka, Szafy, K om ody ,  S to ły ,  S to l ik i ,  tu wWaarszawie przy u l icy  Muranów na Targu  publi-  
C2tlym w dniu 3 / 1 5  W rześn ia  r. b. o god z in ie  J O  z 
tatta, przez pub liczną  Licytacją sprzedane będą.

K . A . G a rb o le w slw  tv. T. Gt.- G. M. 
K o m m is so r ja ts k i  W y d z i a ł  Jn U ridcn tostw a  C zyn -  

T*eJ A r m j i .  Podaie  do pub licznej; wiadomości ,  iz w 
/ lach  6 /1 8 ,  7 /1 9  i 1 0 /2 2  b. im i r. z rana o godzU  me i 0 w W arszaw ie  przy u licy  S*o Jersk iej  w do-  

^ p o d  Nr 1777, odbędzie się Licytacja sprzedania  
. ° sci, zebranych dla wyrabiania Buljonu pud: 351 
b»t: 3o ) t łustosc i  z Kości wyrobionej  pud: 5, funt: 
“i otrąb żytnich pud: 1, fun: 8, p o z o s ta ły c h  w 

ładzie  po b. fabryce Buljonów w Kolonji S ied lce  
t0°^ ^ynrsza'vą za B e lw edersk iem i Bogatkam i,  prze-  

tnaiący chęć nabycia rticzą stawić się w p o m ię 
t o  nera miejscu i terminie. 31 Sierpni,i/'12 W rze-  

"•a 1837 r. Zarządzający W y d z ia łem  S ta w ic k i ,  p.
■ Sekretarza O. K a m ie ń sk i.

VY.Vv aniu  8 / 1 5 ' W rześ:  r. b. o gbdz: 4  po p o łu dn iu  
Warszawie przy  u l ic y  Targowej w domu pod  Ifr:

957,  sprzedane będą p rzez  publiczną Licytacją pra
wnie zaięte R u ch om ośc i ,  a mianovvicie : Ł ó ż k a ,  k o 
moda, S to ły ,  Kanapy, K antorek, Zegar, Lustro, Ż y 
randol szk lan n y ,  Ś w ieczn ik i ,  Lanszafty, Kufer, l i 
ce,  P rześc ierad ła ,  B ą d le ,  P iecyk ,  K yga ły  sk lepow e,  
Cykoria ,  C ukier ,  P ieprz, A ngie lsk ie  z ie le ,  l l y ż ,  B o b 
ko w e  -l iście,  Kawa, R o d zen k i ,  Migdały ,  Oliwa, Bo
ra x ,  s i a r k a ,  W ina  r ó ż n e ,  W a g i ,  B e c z k i ,  Butelki,  
Gąsiory,- W ód k a  s ło d k a ,  Ocet i t. p.

fV a le n ty  S iip iy n ie w id z  K. T .  C. G. M.
Prawnie zaiąte KuchoirTości, a mianowicie; Kaua-  

p y .  k  rzesła, S to ły ,  S za fy ,  .Rożka, Kantorki,  L u
stra i t p . 'w  W arszaw ie  pod Ni 1558, w d. 3 / 1 5  b. 
in. i r. o g od z in ie  10 zrana, przez p ub liczn  i l i c y 
tacją ,sprzedane  będą. Edi M a r je w s ftl  K. T .  G. G. M.

Prawnie zaięte Ruchom ości  iako to: Szafy, <Łóż- 
k4, Kanapy, Krzesła ,  S to ły ,  Komoda, Paiąk, L ich
tarze ,  Lustra, S z k ło  różnego-  gatunku, Zegarek, i 
różna O dzież ,  w W arszawie przy ulicy Franciszkań
skiej  pod Nr 1798, w dniu 3 / 1 5  W rześn ia  r. b. o 
godzin ie  11 zrana przez publiczną Licytacją sprze
da n e / ę d ą .  G rze g o rz  Z a w a d z k i  K . 1’. G. G. M.

Sprzedaż Sądowa Nieruchomości  pod Nr 
73 7 /8 ,  na rogu u licy  Rymarskiej  i L e s z n o ’ 
po ło żo n ej ,  w drodze dz ia łów  między 3 S m i l 
ś. p. Jana Daniela- / ł e u r ię h  przedsięwzię

tych  nastąpi w dniu 3 /1 5  W rześn ia  r .b .  1837 o g o 
dzin ie  4  z południa  iako terminie do osi t e c z n e g o ’ 
iej przysądzenia  ozn aczon ym , a to przed W . K ło -  
dnićkim Sędzią T r y b u n a łu -C .  1. J. Gubernji Ma
zow ieck iej  do tej czynnośc i  delegowanym  w m iejscu1 
posiedzeń  t e g o ż  T r y bu n a łu  w W arszaw ie  przy u l i 
cy  Długiej  Nr 549, odbywanych w W y d ż:  1. W a 
runki sprzedaży tej N ieruchom ości  i objaśnienia o 
niej mogą być przejrzaneini tak u W . Dutkiewicza  
Pisarza T rybu n a łu ,  iako też u W . W ojc ie c h o w sk ie 
g o  Mecenasa Nr 600 i W .  N ie d z ia łk o w sk ie g o  Adwo
kata p rzy  u l icy  S to  Jersk iej  Nr 17^8 Lit: A ś w  
W arszaw ie  zam ieszkałych . Dom ten  p o ło ż o n y  w 
najkorzystn ie jszej  i najludniejszej  części  miasta, w 
śród w szy stk ich ,  b l isk o  g łów n iejszych  Dekasterji  
R ządow ych, zajmuie w sobie 12 znacznych  Lokali  
p rócz  urządzoilych w zorow o  W arsztatów Stolarskich'  
i obszernej Sali  na Biuro Rządowe wyuajmowanej ,  
p r z y n o s ić  irioże p r z ę s ł o  złp: 18,00(5 rocznego  do
chodu po odtrąceniu wydatków . Licytacja zacznie  
się od suirtlny z łp .  149,582 iako wartości przez b ie 
g ły c h  wynalezionej.  Chcący przystąpić  do l icyta
cji winien z ło ż y ć  u a wad jum summę 15,000.

Dn ia 3 /1 5  W rześn ia  r. b. o godzin ie  10 zrana w  
W arszawie przy. u l icy  N o w y  świat w domu pod  Nr

mulili
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1274, prawnifi zaięte ruchomości ,  i a Ko to: Lust ra  , 
Ł ó ż k a ,  Szafy,  Kant orki  i tp .; na Mnranowskiein w 
t y m it> dniu o godzi:  2 z poł udnia  Meble m ah on i o
we,  przez  publ iczną l icytacją,  sprzedane zostaną.

W in c en t y  M a r ty  ń sk i  Komorn i k T .C. G. M.
Na nadchodzący Wal ny J a rm ar k  do 

Łowicza  przybędzie i w tyin r o ku  50 
T r y k ó w  Merynosów z Owczarni  E dwa r 
da Łączyńskiego,  które  Stado dawniej  

w Sles-zynie było,  a dzisiaj exystuio w Jwanowicach 
2 mile od Kalisza przy  szosę fabrycznem.  Umie
szczone będą T r y k i  ua J a r m a r k  w Okólniku Sta
jen Zawadzkiego.

30 sztuk T r y k ó w  Merynosów Saskich,  
nadeszło do wsi Święcie,  między Oł ta-  
rzewem a Błoniem w powiecie Warsz:  
po ł ożone j ,  sprzedawane będą po cenie 

Umiarkowanej .
W iadomo czynię,  iż w War szawi e  na t argu M u 

ranów w dniu 3/15 Września  r.  b. o godzinie 3 z 
poł udnia ,  16 sztuk rozmaitych Koni  iako prawnie 
zaiętych,  które  w drodze exekueji  przez  publ iczną 
Licytacją więcej dającemu sprzedaneini  niezawodnie 
zostaną.  K dw arcl M a rjc w sk i K. T.  G. G. M.

Kr owa  T yr o l ska  ciemno kasz tanowa
ta,  dnia 10 b.  m. zbiegła z domu p o 
łożonego p rz y  ul icy Nowy-świąt  Nro 
1290; k to by oniej  mia ł  wiadomość lub 

tez u kogo by się znajdowała,  najpokornie j  u p r a 
sza się o uwiadomienie właściciela w tymże domu 
mieszkającego we froncie na l m  piątrze,

Pr zy  ul icy Nowy Świat  pod Nr  1297 
* Ń w Ogrodzie  Foxal  wofficynie po lewej
l-'iy  rec.e, iest  do wynaięcia każdego czasu

Bryczka  k r yt a  z3ma- Końmi  w podr óż  od mil k i l 
k u  do mil 30tu odległości .

Wi ad omo czynię,  iż gdy pomimo zgłaszania się 
l is townie i osobiście wraz  z rachunkami  do każde
go z Debi to r ów o zapłacenie d ł ugu  winnego za wy
br any  Po r t e r  z f abr yk i  ś. p. Franciszka Weissa po 
up ł ywi e  miesięcy 9 do tycbczas się wielu nieuiści- 
1 i, main zaszczyt  wezwać raz ieszcze Panów Debi- 
t or ów szczególniej  na Prowincj i  mieszkających,  aby 
niebawnie to iest  do, końca  Mca Września  r. b- ui-  
ś.cię starali  się, przesyłając  pieniądze na ręce moie 
( Ludwi ka  Zieglera Adminis t ra tora  Massy pozosta
łej  po ś. p. Weiss ie  mieszkającego p od  Nr 2874 przy  
ulicy Ordynackie j )  w prz ypadku zaś uchybienia t e r 
minu,  pr zymuszony będę przez Gazety publ iczne ta
kowych powtprnie  wezwać z J m i e n i a  i Nazwiska z 
wyrażeniem sumip i drogą Sądową k r o k i  prawne,  
przedsięwziąść.

Dnia 11 b.  m. z domu Nr  7S7, 
ul icy Elektoralnej ,  zg iną ł  W y ż e ł  UH 
sztanowaty z odmianami  białemi ,  a szc i0' 
gólniej  ogon kasztanowaty,  na końcl1 

b i a ł y  maiący; k to b y  t akowego posiadał  lub mia*| 
o nim wiadomość,  raczy nadesłać pod Nr wyżej wy' 
rażony,  gdzie odbierze przyzwoi tą  nagrodę? w p r z f ' 
padku  poznania t akowego,  posiadaiący go pociął' 

aie do odpowiedzialności  Sądowej .
Zeszłego Pi ą tku z doinu pod Nr 065» 

przy ul icy Granicznej ,  zg iną ł  Piesek 
miesięcy 4 inaiąey, uszy kasztanowaty 
cały mniejszemi i większemi plamain1 

takiegoż  ko lo ru  pokryty;  u kogo więc to s z c z e n i ®  
znajduie się; najpokorniej  upraszam aby przez wzg! ^ 
na położenie  moie w iakim obecnie iako służąc? 
zostaię,  chciał  łaskawie  dać wiadomość o niein da 
St róża ćTomu wyż wspomnionego Numeru,  za ca 
najczulszą dla niego zachowam wdzięczność,  pró$*

’ iej sam zażąda.—  P io tr  Służący.
Dnia 7 b. m. wieczorem z p o d N m V l  

742,  skradzioną z os t a ł a '  Wyżl ica  ^  
szczeniąt ,  Biała włochata,  z uszami  k3* 
sztnnowatemi i s t rzałką  na łysinie,  

pras za się przeto o zwrot  takowej ,  gdyż w przeć*1' 
wn-yin razie drogą sądową na p rzywł aszezvciela d0' 
chodzoną będzie,  upraszam również iż ł t o b y k ^  
wiek mia ł  o niej w i a do m o ś ć / a b y  dał  znać pod p*' 
wyższy Numer  do Sklepu Korzennego,  za nagroć ł  

W przechodzie  ul icy Piekarskiej ,  Znj>»e' 
cha i Starego miasta,  zab ł ąka ł  się Piesek f 
ga lunku W y że łk ów  Kur iandzkich,  złatU#1̂  

ciemno kasztanowatemi,  mocno pokryt y,  maiący 
bek i uszki  całkiem kasz tanowate ,  ty lko  na  środki 
ł eb k a  biały iak serce przedz ia ł  i ogon długi  ale 
kiciasty,  maiący iuż rok.  Znalazca raczy oddać p .̂ 
Nr 1063 przy ul icy Królewskiej  na 2em piąt rze 0 
frontu,  a ot rzyma przyzwoi te wynagrodzenie.  

ł*jp| ' Na Tłómacki em,  w Pałacu dawniej  Osób*1 r  
skich,  na teraz W.  Zawadzkiego od frontu 

dole,  otworzoną została świeżo KAWIARNIA,
$obrej  Kawy i innych Nnpoiów przy umiarkow^11 • 
cenie,  rychłej  usłudze,  w każdym czasie dostać mo£,ł | 

*** Dziś  w Kawiarni  Literackiej  przy  ul icy Tt  J '■ 
ckiej Nr 627, na 1 piąt rze na przeciw domu pod 
t u r n era, będzie grać K W A R T E T  z dobranych 
stów z łożony,  bez żadnego wymagania  od

Dziś ra nocie p la \  t o p ni 12. W oz o raj w p ołu dn ie 
T E A T R  ROZM AITO: J u t r o ,  U czony. JSoM'J J'L  
O R K I ES TR A W R O C Ł A :  dziś w Ogrodzie  U n ^ j  j 
M I K R O S K O P  P.  S zm n ą n n  dzi?ś ostatni  raz.

gnięty

n a g r


